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SĄ SCISLE Z SOBĄ ZŁĄCZONE 
Fałszywi obrońcy chcą narazić urzędników na nędzę, a Polskę na niezrównoważony budżet 

Przemówienie p. min. Matuszewskiego na zjeździe skarbowców 
W dniu 6 bm. zakońe2ył swe obrady I ich bezpośrednio. 'pomną Panowie napewno tego, co potem 

dwudniowy zjazd walny delegatów Kół Pragnę Panom powiedzieć, jakie są, nastąpiło. 
:pro...-1mcjona.lnych Stow. Urzędników zdaniem mojem, możliwości poprawy tJy- Gdyż bardziej, niż cokolwiek bądi 
Skarbowych Rz.plitej Polskiej. tu urzędników wobec zagaanienia ró,\rm- innego powinno przypominać Panom i 

Po dyskusji, w której poruszono sze- vvagi budżetowej, bowiem Panowie są ty- wszystkim innym związek między rów­
reg spraw ustosunkQwania się w-zędni- rui, którzy zapewne najjaśniej, zdają nowagą budżetową a uposażeniami, to, 
ków skarbowych do ostatniego kongresu sobie sprawę ze znaczenia dwóch pro- że naprawa zachwianej równowagi w r. 
!Pracowników, zjazd uchwalił jednogłośnie słych słów ,,równowaga budżetowa". ·~· 1925 odbyła się prLedewszystkiem kosz-
'UStępującemu zarządowi absolutorjum,. Przez ręce Panów przechodzą środki, tem urzędników. 
Uchwalono na8tępnie wysłać depes~ do jakie oddaje społeczeństwo Państwu. Zanim Marszałek Piłsudski w maju 
Pana PrerLydenta Rzeczypospolitej, do Stojąc blisko życia, wiedzą Panowie jak 1926 roku wziął w swe mocne ręce ster 
Pana Marsrołka Józefa Piłsudskiego i nieraz trudno jest dla płatnika z chudej Rzeczypoopolitej - w poprzedzającym tę 
do Prezesa Radl 1\:lini~trów prof. Kazi- sakwy ten grosz wydobyć. chwilę okresie zamętu i rozprężenia poli­
m.ierza Bartla. Ze wszystkich zakątków Rzplitej ze- tycznego - właśnie stan urzędniczy 

Drugi dzień obrad zja?:du za.szczycił brani tutaj mogą t-0 sobie Panowie wza- swoją milczącą i cierpliwą ofiarą ratował 
IW~ obecnością kierownik Ministerstwa jem sprnwdzić i stwit!rdzić. nawę państwową przed ostatecznem 
Skarbu p. Ignacy Matuszewski wespół z W kasach, pai1stwowych leżały nie-J strzash:an!em. 
poclsekJ:e"arzem stanu dr. Grndyńskim. gdyś sk>sy nmreK poiskich drui;ov1anych W dzisiejszem nietylko u nas, ale i na 
J:lan kierowillk .Min. Skarbu po wygloszc- ua coraz piękniejszym papierze i wartych świecie całym ciężł<iem położeniu gospo· 
niu przemówienia, którego tteść w ob- coraz mniej. Muszą Panowie dobrze pa· darczem trudno jest skarbowi znaleźć 
szernym &krócie podajemy poniżej wysłu miętać te czasy, kiedy pensja otr.zy1nana ~~dki ~a to, aby przyjść stanowi urzę­
chał sprawozdania i wniosków ko1ni.sji, co da początku miesiąca, niezamieniona na- dniczemu z zasadniezą, oddawna potrzebną 
~o poprawy bytu i warunków pracy, We tychmiast da dolary, topniała jak śrtieg w pomocą. 
1Wtnio.skach tych stwierdza wa.lny zjazd m. słońcu. W~zakże wszystkie rozumne i zgodne 
ti.n.., że pracow. skar. należą do kategorji Nie mogli Panowie zapomnieć pier- z istotnemi możliwościami propozycje w 
pracowników, najgorzej sytuowanych z wszego, wielkim wysiłkiem zdobytego pie- tym kierunku rząd gotów jest wziąć zaw­
lPOŚród pracowników pa.ństwowY'ch tak co niądza - złotego - ani tej ufności, że z sze pod życzliwą rozwagę. Mogłem temu 
do warunków pracy jak i uposażenia i rum razem nadchodzą nowe dobre czasy. I dać oficjalny wyraz na Komisji Budżeto­
wysuwa cały szereg postulatów ogółu załamanie tego symbolu stałości i siły wej, podkreślając moje przychylne u­
pracowników jak i specja1nie w:-zędników gospodarczej - załamanie, które nastąpi- stosunkowanie się do znanych niewątpłi­
skarbowych. ło w wielkiej mierze pod wpływem zwich- w;e Panom projektów BB współpracy z 

Postulaty, domagające słę zasadniczej nięcia równowagi budżetowej. Ani nie za- Rządem, zapowiedzianych przez prof, 

Krzyżąnowskiego. Propozycje te bowiem 
nie groziły w niczem równowadze bąd· 
żetowej Państwa. 

Lecz prawdziwem nieszczęściem dla 
rzesz urzędniczych przedewszystkiem, by· 
loby uczynienie z zagadnienia płac urzędni· 
czych nie sprawy natury gospodarczej i 
budżetowej, lecz objektu licytacji poli· 
tycznej. Mnożą się oznaki, że takie niebez­
pieczeństwo istnieje. 

Ponieważ wydaje mi się, być może nie­
słusznie, że nastąpią próby rozpoczęcia 
takiej licytacji, czułem się w obowiązku, 
aby jako kierownik skarbu, po­
wiedzieć otwarcie, co myślę o tego ro­
dzaju próbach. 

Podnies~eni.e płac urzędniczych drogą 
tworzeftia Hkcyjnych dochodów i fikcyj­
nych oszczędności w budżecie Państwa -
stworzyćby mogło tyllro fikcyjną pod­
wyżkę. 

Czuję się w obowiązku ostrzec Panów 
przed niebezpieeze11stwem, jakiem grozi· 
łaby akcja ~twarzania fikcyjnych docho­
dów i fikcyjnych oszczędności. Naprawa 
połoźettia urzędniczego, osiągnięta taką 
.drogą byłaby naprawą fikcyjną. Ale wy„ 
nikły stąd deficyt budżetowy byłby deficy· 
tern realnym. 

Powiedziałem na wstępie, że przypusz• 
czam, iż Panowie jaśniej i plastyczniej, nii 
ktokolwiek inny rozumieją znłtezenie 
słów „równowaga budżetowa". regulacji płac, wypłacenia zaległego do­

datku mieszkaniowego za rok 1928, wpro 
wadzenia dodatków kresowych, uzdrowi­
skowych i t. p., - odpowiadają postula­
tom, wysuwanym przez inne organizacje 
urzędnicze. 

Wierzę zatem, iż równie jasno i równłe 

Zwycl. "Stwo obozu prorządowego plastycznie widzą Panowie, oo znaczą 't słowa „deficyt budżetowy" wogóle, co 
zaś to oznacza dla stanu urzędniczego w 

przy wyborach na Pomorzu szczególności. Deficyt budżetowy miałby 
Wszystkiie te postulaty zostały ~zyję 

te przez aklamację, poczem dokonano 
wybocu nowych władz stowarzyszenia. 

Przemówienie P-> ministra 
Sądzę, ii rola pracowników skarbo­

-flych w Państwie jest szczeg.Jltit~ trudna, 
bowiem urzędn!k skarbowy, stylca się z 
obywatelami państwa przeważnie tam, 
gdzie spotkanie jest dla stron obu najmniej 
przyjemne. 

Dlatego właśnie w gronie WasTem 
chcę mówić o s1>rawie, i.t',ra dziś 2jedr.ać 
mi nie może najmniejszej popułarnuśi:i, a 
która zarazem interesuje Panów i dot}'ka 

·Pożar w elektrowni 
zakopiańskiej 

ZAKOPANE 6, 1. W nocy z 5 na 6 b. 
m. ok. g. 3-cj nad ranem zostało Zakopane 
zaalarmowane silną detonacją, a następnie 
łuną, rozlewającą się nad elektrownią. Po­
gotowie straży pożarnej, przybyłe w 
ciągu 2 minut po alarmie zastało w ogniu 
zbiornik z ropą. Energiczna akcja dopro­
wadziła do stłumienia ognia i do uratowa­
nia 2 zbiorników i hali maszyn. 

Pożar po•v:stał prawdopodobnie skut­
kieiu nieostrożnego obchodzenia się z o­
gniem. (PAT} 

·Pogoda w Zakop~nem 
ZAKOPANE 6, 1. Pogod:ą wj Zakopa-

ilem ustaliła się całkowicie. · • 
Mróz dochodzi do 9 stopni poniżej ze­

fa. Warunki śnieżne znakomite. Ożywił 

1się znacznie ruch n~iarskji łyżwiarski i 
~QWY.. .~ 

TORUN, 6.1. W dniu wczorajszym od polskich listy p1·orządowe uzyskały 150 dla stanu urzędniczego niewątpliwie to 
były się na terenie województwa pomor- mandatów, bezpartyjni (ustosunkowani znaczenie, że odzyskanie równowagi bu~~ 
skiego wybory do sejmików powiato- lojalnie do rządu) 55, Str. Narodowe 75, żetowej odbywaćby się musiało znów 
wych. Wybory odbyły się w 16 powia- NP.R-Prawica 134, PSL. Pias~ 42, Wnwo kos'ltent urzędników. 
ta.eh. Według prowizorycznych danych z lerue 1, CHD. 2, PPS. 8, • ZJedn. • Stanu Jemi jest zrozumiałem, że kiedyś na· 
15 powiatów, Usty polskie uzyskały 440 średniego 2 • .(PAT} prawa zwichniętej równowagi wymagała 
mandatów~ zaś niemieckie 35. Wśród list r . ofiary ze strony Waszej - to niezrozwmia-

łem jest, aby odwrotnie - dla ł?r~elky· 
towywania się st~unku do urzędmko~ -
narażać tę równowagę, by wre.szc1e 
nich rykoszetem uderzyć. rodności w oł(owaniach haskich 

Każdy chce brać, nikt nie chce płacić 
HAGA 6, 1. Komisja do spraw odszk~- tenta., jako grupa wierzycieli tych trzech 

dowań wschodnich po przedyskutowamu wymieni:onych państw, znajduje się więc 
układu z Austrją wysłuchała delegacji w posiadaniu długu, którego wartość w 
bułgarskiej, która pr~edstawiła . sytuację chwili obecnej jest czysto teoretyczną. 
finansową swego kraJU. Następnie ~lłuż· Trudność polega no. tern, że dług Małej 
szą dyskusję wywołała sprawa termmów Ententy jest zagwarantowany klauzulą 
spłat niemieckich. (PAT) Traktatu Wersalskiego, czyniącą Niem-

HAGA, 6, 1. Sprawa reparacyj wscho- cy odpowiedzialnymi za swych sprzymie­
dnich przedstawia się dość zawile, Au- rzeńców z wojny, zaś plan Younga w ra­
strja twierdzi, re nie może J?lac!~· B\~l- zie jego ratyfikowania. mosi tę gwaran­
garja ze swej st-.cony utrzymuJe, iz moze cję, ponieważ powi.edrziano w nim, że wy­
płacić ty:lko -ruemi.aezn-e sumy, Węgry sok?ść długu niemiec~i?go _ustalo~a zo­
pragną otrzymać od Rumunji dla optan- st~Je radz, n~ za00wNs~e 1 .ze me a%1'~:na bę­
tów miljardowe ods.Zkodowa.nie. Mała. En- d111e żą ac me 1errniec pon u.;: sumę. 
. . . e---

10:6 
Wynik 

cy -
należy uważać za sukces osłabionej 
drużyny bokserskiej Polski 

KATOWICE 6, 1. W dniu dzisiejszym 
w lokalu kinoteatru „Capitol" odbyły się 
międzypaństwowe zawody bokserskie mię 
dzy zawodnikami Polski. i Niemie.li. „ . 

Zawodnikom przypatrywało się .J tysią­
ce widzów. Zawody zakończyły się wyni­
kiem lJl na...U..,.u.a ,k.ox.1.l'.ać.-Ni.emiĄc. 

Wynik powyższy na:leży u~~żać .za 
znaczny sukces drużyny połskieJ, ktora 
wystąpiła w składzie osłabionym, wobec 
zachorowania kiiku zawodników, JJato­
miast drużyna niemiecka wystąpiła w 
doskonałei obsadzie. (AW) 

Ponieważ widzę możHwość zaistnienfa 
podobnej akcji, chciałem Panom nietylko 
powiedzieć, że ją będę zwalczał i odpierał. 
Pragnąłem Panom jednocześnie wytłuma­
czyć, dlaczego będę tak postępował. 
Chciałbym zarazem, aby Panowie wy­
jasum sobie, że zwał~z.ając fałszywe. mi­
raże fikcyjnego szczęscia, będę działał 
napewno niełylko w interesie Państwa, 
nietylko w interesie skarbu, ale przede· 
wszystkiem i Panów własnym dobrze zro­
zumianym intereGie. (PAT) 

10-łecie 
sądownictwa wielkol'olskiego 

POZNAŃ 6, 1. W dniu dzisiejszym są­
downictwo wielkopolskie święciło 10-le­
cie objęcia wymiaru sprawiedliwości ?a 
ziemiach zachodnich przez władze polskie. 

Na uroczystości, związane z tą roczni· 
cą przybył z Warszawy. kierownik . M!n. 
sterstwa Sprawiedliwości - p. Dutk1ew1c~ 

Po nabo±eństwie w kościele św. WOJ· 
clecha, odbyło się w sali przysięgłych S. 
O. uroczyste posiedzenie, poświęcone ucz­
czeniu t.0-tej rocznicy sądownictwa poł· 
skieg• w Wielkopolsce. (PAT) 
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SYGNAŁ CZUWANIA 
Oetterał v. See~ twórca i organiza­

tor dzisiejszej Reichswehry, wypowie­
dział się przed kilku dniami na lamach 
„Neues Wiener Journal" o przyszłości 
państwa niemieckiego. Szczerze, jasno, o­
twarcie. Jako żołnierz, którego natura nie 
znosi i nie rozumi precyzyjnej subtelności 
wysłowienia polityka - za otwarcie nawet. 

Słowa jego są twarde, jak uderzenia 
pięścią w stół. 

„Niemcy muszą stać się nanowo mo­
carstwem.„ Niemcy muszą walczyć z trak­
tatem, który im przyszłość zamyka.„ 

Traktat ten jako dzieło przemocy, 
narzucony słabszemu przez silniejszego 
pod pozorami, prawa i sprawiedliwości, 
musi być obalony.„ Powoływaniem się na 
argumenty prawa nie osiągniemy niczego 
u narodów, respektujące jedynie argument 
miecza.„ Traktat pokojowy jako dzieło 

rąk ludzkich nie może być wieczny ••• 
Fałszywe granice, które rąbią na części 

to, co do siebie należy (mowa o śląsku i 
kurytarzu pomorskim), nie dadzą się u­
tl'zymać na szereg pokoleń!" 

Szczerze, niezgrabnie, po żołniersku ••• 
Tak, jak myśli ten kanciasty generał, 

myśli sześćdziesiąt miłjonów Niemców. 
Od najskrajniejszej prawicy do komuni­
titów, Myśli, oddycha tą myślą i krzepi 
serca na przyszłość. 

Niemcom stała się krzywda! Niemcy 
nie chciały wojny! Niemcy muszą się 

zbroić, by odebrać swoje! ••• Te hasła rzu­
ca się w szkole, wojsku, stowarzyszeniach 
~. w., na ambonach, w polityce, propa­
gandzie zagranicznej. Planowo, systema­
~cznie, uporczywie! 

Rzuca się na to miljony między obcych. 
Jednych, by kupić pieniędzmi, drugich 
fałszem drukowanego słowa. 

Na zjeździe katolil<ów niemieckich i 
francuskich w Berlinie wystąpił przeciw 
nam ostatnio nie komunista czy skrajny 
narodowiec, lecz członek pokojowego cen­
trum katolickiego, ks. prałat Ułitzka z 
Raciborza. 

W imię Mei chrześcijańskiej głosił 

\Vłeczny pokój między narodami, lecz w 
ooię tej samej idei domaga się rewizji gra­
nic - dla dobra Polski. 

Dla dobra własnego winniśmy oddać 

Aląsk i Pomorze, dla dobra pokoju winni 
się francuscy katolicy na to zgodzić. 

To samo myślą wszystkie partje po­
lityczne, walczące ze sobą na noże, leci 
zgodne w nienawiści do nas i gotowe 
igodnie, gdy trzeba, uderzyć. 

Każda z tych partyj inaczej zagranicę 

l!Sypia, kaptuje, urabia.„ Jedna przemawia 

----------------

gZACHĘTA~ 
:iid ZGIERSKA 26 ~ 

Dziś i dni następnych 517 

Przepiękny film p. t. 

„OSTATNI 
ROMANS" ...... „„„„„„ ... „ 
W roli głównej 

Iwan Petrowicz. 

P.ocz'!tek ~. d~i powszednie o g. 4 pp.-Waeltety 
aiads1ele 1 ewu;ta o g. ,.... w poł. - Ceny miejsc 
w dni powszednio niedzielo i święta NA PIER­
WSZY SEANS Ili m. 40 gr. Il, I i balkon 60 li"· 
loia 1 zloty - NA NASTĘNE SEANSE w dni 
pownednie: III 70 i'·• II i balkon 90 il'·• 1- m. 
zł. 1.0 łoza d. 1.50 w soboty niedziele i świę­
ta III m. 80 irr. ll i ba.llcon zł. 1.10, i I m. 1,40 

łoza 1.80 

w imię wspólnych interesów ekonomicz-1 polskiemu frontowL I zawsze uchylają croło„ , 
nych francusko - niemieckich, druga dla, I druga konferencja w Hadze, której Za armją stoi, naród, dążący napięciem 
dobra czerwonych ideałów, inna wreszcie celem likwidacja skutków wojny świato- swych mięśni i wyścigiem pracy do potęg? 
ku pożytkowi „pokoju światowego". wej, będzie dalszą walką niemiecką o mocarstwowej. 

Wszystkie jednak rozbieżne ideały ma- mocarstwowość i zajęcie jednego szczebla Naród musi jednak stale czuwa~, w 
ją ten sam ceł: rewizję wschodnich granic. wyżej na drabinie ideałów generała v. mgle kłamstwa niemieckiego dojrzeć 

I pacyfistyczna polityka - Stresemann Seeckta. prawdę, w usypiającej deklamacji pacyfi-
et consortes - i wszystkie różdżki oliwne Dalecy od imperjałistycznych zacbcia- stycznej widzieć to, co w niej tkwi: 0 • 

szczerych entuzjastów, fałszowanych li- nek, musimy czuwać i swego bronić. pjum dla głupich i nieprzezornych. 
sów i nieodpowiedzialnych wartogłowów Posiadamy jedną z najsprawniejszych Tak uzbrojeni, nie ulękniemy się zor„ 
nie wieszczą zmęczonej Europie pokoju, armij w Europie dzięki przewidującemu ganizowanej świetnie przez generda v. 
lecz są poprzez wyłudzone ustępstwa fi- wszystko jej organizatorowi obecnemu Mi- Seeckta Reichswehry i 5 miljonów dosko­
nansowe, zniesienie kontroli wojskowej, nistrowi Spraw Wojskowych. Annja ta nałe wojskowo wyszkolonych Niemców. 
opróżnienie Nadrenji - drogą ku Wiśle i jest argumentem siły, przed którą Niemcy Adam Wilski. 
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Przegląd prasy 

Słowne igraszki 
Prasa opozycyjna nie bierze na serjo 

treści własnych wy.nurzeń. Szermuje sło­
wami dla samej &Ztuki szermowania. 
Jeśli mówi o ideałach, napewno tkwi na 
dnie moralność „narodowa", gdy grzmi 
o „bezinteresownej służbie dla kraju", 
myśli o tłustych latach przedmajowych, 
gdy wstępuje na „wyżyny cnoty", w za. 
nadrzu chowa blag~ i dobrze ukrYte 
oszustwo. 

MORALNOść W POLITYCE. 
,;Rzeczpospolita" warszawska bez 

zmrużema powiek udaje, że wierzy w cno 
tę Daszyńskiego. 

P. marszałek Daszyński w swej nowo­
rocznej enuncjacji o moralności w poli· 
tyce poruszył temat pierwszorzędnego 

znaczenia, stary jak sama polityka i mo­
ralność, jednocześnie zaś niezmiernie ak· 

1-szy dźwiękowy Kino-Teatr w Łodzi 

,,I P L li li D I D'' 
Narutowicza 20 Narułowiczaa 20 

f 

tydzień 
wyświetlania 
naf\Vspanialszego 
dźwiękowego arcydzieła 

SPIEWAJĄCY BŁAZEN 
c; &M4• 

W roli tytułowej 

najznakomitszy 
aktor i śpiewak 
filmów dźwiękowych AL JOLSON 

PONADTO: 
Zupełnie nowy nadprogram 

B . ARNAUT komicy -c1a wszechświatowej 
- sławy 

Oryginalny numer cyrkowy 

Dziś 3 seanse o godzinie 5.30, 7 .45 

tualny w Polsce; - jedną bowiem z tta) 
większych przeszk,ód w pracy dla kra­
ju są nasze obyczaje polityczne. 

Skłonność do poniżania przeciwnika i 
odmawiania wszelkiej wartości ludziom 
odmiennych poglądów, następnie zamiło­

wanie do posługiwania się blagą i osz­
czerstwem, brak życzliwości dla rodakówt 
egotyzm, Pozbawiający wielu t. zw. poli­
tyków odwagi cywilnej i prowadzący do 
schlebiania silnym-demomagja trybunów 
ludu wobec mas ludowych. a służalstwo 

pretorjanów wobec dyktatorów, oto 
część tych tylko zjawisk, które jak na, 
wó:& w stajni Augjaszowej czekajQ Her­
kulesa uposażonego w siłę do zmiecenia 
ich • powierzchni tycia polskiego. 

Czy nie wspaniałe, wiecznej wartości 
słowa: moralność, obyczaje polityczne, 
życzMwość dla rodaków? · 

Jeno nie w ustach „Rzeezypospolitejj 
i Daszyńskie~! 

LAMENT BEZ KONCA~-
„Robotnik" wraca wciąż do Kas Ch() 

rych. Jak przestępca na miejsce czynu. 
Rozumiemy dobrze, że boli! A ból wyw~ 
łuj_e westclm.ienia skargi. 

Wytrawnych urzędników, łudzi kt6-
rzy całe swoje życie nieraz poświęcili ru­
chowi robotniczemu, którzy mieli zaufa~ 
nie klasy robotniczej i znali ją, wyrzuca~ 
no na bruk z całą bezwzlędnścią i przyj­
mowano na ich miejsce jakieś zupełnie 

nieznane indywiaua. Znam wypadki, w. 
których na miejsce uczciwych robotni„ 
ków przyjęto ludzi, karanych kilkakrot-i 
nie więzieniem za kra4zież. lub ludzi, 
którzy systematycmie oszukiwali Kasę 

Chorych. W Kasach, wobec ludzi chorycb,j 
zaprowadzono istnie „policyjny" system, 
Postępowania. Wyrzucanie chorych, arw 
towanie, wstrzymywan;e zasiłku stało si41 
codzien'nem zjawiskiem. Tego rodzaju 
warunki musiały w ogromnej mierze pod 
kopać zaufąnie . ubezpieczonych i leczą~ 
cych się członków do instytucji Kas Cho· 
rych. 

Możeby zapytać ubezpieczonych: kie 
dy było lepiej ? Za CKW, czy Prystora? 

AJ 
Procz ślepych, głuchych i zajadłych., 528 CKW-istów każdy powie to samo,' 

IQl[Q]ig]fQJ[g]IQ][QJ KINO TEATR [Q](Ql!QJIQllQ]~IEil dawniej były. orgje nadużyć, trwonienia 
IQ] • [QI Bałucki 5 Bałucki S [QI • . • IQ) grosza, lekceważenia zdrowia robotnł-
fgj Dziś I dni IQ} Rynek Rynek 'Ei1 Dziś • dni 1k!J ka .... Po wymieceniu stajni dzieje si~ 

następnych! · I!:::!J następnych wszystkim lepiej - z wyjątkiem wymie-
0 [Q}IQllQllQ)IQJIQ]fQJ[Ql[Q]=IQJIQ]~IQJIQJIQ]IQJIQ]IQJ ~ cionych CICW-istycznych urzędników 

lQJ H o o T GIB o N ~ Kas Chorych. Ci, jednak już podkarmfo„ [QJ iQi tl.i i porośli w pierze, dadzą sobie radę l . 

~ ~ WITOS UBRAL KOMżĘ.„ 
IFi1 B' Nawet Witos z okazji Nowego Rol'ro 
i!::!.1 przemówił. Dostojnie, podniośle, jak na 
~ w ARCYFILMIE P. T. rutynowanego proroka przystało. W 
lt;]ł ,.. ,,Piaście Wielkopolsilcim" Witos oświad-

[til. ,, CYRK O W KA R I TA'' B - :..f:-:'~!1~.:s·'.!\~!.':.:i~: 
[g) SZCZYT SENSACJI !QI ność, jeśli nie ma być nakrywania zgni. 
[QI IQ] lizny płachtą oportunizmu, lub co gorsza. 
IQJ Nad program1 F A R S A Nad program Ibi prostego tchórzostwa, ubranego w złndm) 
!QJ aa; •!'•#;;;a Fi!fi!+ w. ** [fdl szatę rzeli:omej współpracy". 
lQI Orkie•ha •ymfoaiczna pod łcierunlclem znanego p. E. ZILBERSZACA. B Piastowcy powinni „wzmóc swoją pn 
1Fi1 SALA DOBRZE OGRZANA SALA DOBRZE OGRZANA c~ nad oczyszczeniem życia , politycznego, 
i6!J tępić bezlitośnie wszelkie pasożytnictwo, rcr ocz4tek seansów w soboty, niedziele i Awięta o ~odzinie 2 w pot. w dni stOW•Zodai• o 1odziaio 4 po południu r;:::"ll 
I!:::!J na pierwny sean• wuy8 tlcie miejsoa p• 50 11r. lldl dąeyć W!lzelkiemi siłami do zorgauizowa-
[g) !Cl nia wielkiej, zdrowej siły ludowej na po· 
IC.llQJ[Q}fQJIQJfg]IQJłQllQJ[Q]rg}[QJIQJIQJ[Q}=iQ)fQJIQJIQJ[QJ[QlrcJfQJIQlCllCHQJfCJ(gjlbl iytek sobie i Oj czytniie". 

Przemówili już wszyscy fałszywi pro 
rocy. Próez Strońskiego .•• 

W--6ki. 
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Dalsze szczegóły 
DZIS: 
Lucjana STYCZF.Ń ul. Pomors • rz • e1 m r 

7 
JUTRO: 
Seweryna _._ Sledztwo zatacza coraz szersze kręgi 

WTO RKS 
Ws. słońca g. 7 m. 45 
Zachód • g. 15 m. 6 

Ws. słońca 
Zachód „ 

~· 7 m. 43 
Jr• 4 m. 18 

Rozporządzenie w spr a wie 
gier hazardowych 

Urząd Wojewódzki w Łodzi otrzymal 
okólnik Min. ~. Wewn. w sprawie prze­
strzegania zakazu uprawiania gier hazar­
dowych, jako to loteryj, ruletek i t. p. · ' 

• Na prowadzenie tych gier wymagane 
jest specjalne zezwolenie władz, przyczem 
gry te mogą uprawiane być tylko w loka­
lach zamkniętych, celem należytej kontro-· 
li uczestników. ' 

śledztwo w sprawie tajemniczego mor-1 obecnie jednak dowiadujemy się iż zupeł­
derstwa przy ulicy Pomorskiej 181 do- nie dokładnie godziny morderstwa ustalić 
konanego na osobie 69 letniej Karoliny nie można. 
Drajbachowej trafia na coraz większe Pozatem w sprawie tej zaszedł jeszcze 
trudności i pląc;;..; się coraz bardziej. jeden sensacyjny zwrot a mianowicie do 

W tol.}u d·alszych dochodzeń został policji zgłosiła się jedna z sąsiadek Draj­
zwolniony z aresztu aresztowany pier- bachów p. Bojanowska która zezn?ła dwie 
wszego dnia Karol Brenke kuzyn Draj- niezwykle ciekawe rzeczy. 
bacha, który z nim razem wyszedł z miesz- Przedewszystkiem p. Bojanowska zez­
kania i udał się z nim do fabryki po ksią- nała że krytycznego dnia widziała o godz. 
żeczkę Funduszu Bezrobocia. 10-ej rano Drajbachową stojącą w 

Początkowo policja podejrzewała, że drzwiach swego mieszkania. Drajbachowa 
Drajbach zamordował żonę swą a kuzyn o powiedziała jej dzie.ńdobry poczem we­
tem morderstwie coś wiedział, w toku szła zpowrotem do mieszkania. W dwie 
jednak śledztwa wyszło na jaw, że Brenke godziny potem ta sama p. Bojanowska 
w żadnym wypadku winien nie jest. widziała jakiegoś młodego człowieka, któ-

W niedzielę dokonana została sekcja ry w kapeluszu nasuniętym na oczy scho­
zwłok zmordowanej Drajbachowej. Przy- dził bardzo szybkim krokiem ze schodów. 
puszczano że sekcja zwłok zamordowanej Osobnika tego widziała p. Bojanowska 
pozwoli na dokładne ustalenie o której po raz pierwszy w życiu. Obecność niezna­
godzinie morderstwo zostało dokonane, jomego mężczyzny w domu w którym zo-

30000 złotych 
dla bezrobotnych 

• na zapomogi 
m Aleksandrowa 

Ponieważ w życiu codziennem spoty­
ka się uprawianie takich gier na otwartem 
powietrzu, na targach, jarmarkach, odpu­
stach i ulicach, przez wystawianie ruletek 
z wygraną w postaci cukierków i t. p. gry 
w kostkę przy takichże wygranych, okólnik 
przypomina konieczność ścisłego przestrze­
gania zakazu, nawet w wypadku, gdy 
sprzedaż jest połączona z wygranemi. Jak to już dono~iliśmy ~rzed k~lk~ I żadnem ~sta"".'.owem ubezpieczeniem, gdyż 

Kontrolę tą przeprowadzać będą wła- dniami u p. Naczelnika Wydziału Op1ek1 zapomogi z Funduszu Bezrob. wyczerpa­
dze policyjne i winni uprawniania gier i Społ. Wojciechowskiego, w Urzędzie Wo- li lub też z innych powodów. 
loteryj bez 9dpowiedniego zezwolenia ule- jewódzkim w Łodzi ingerowała delegacja Starania te zostały u~ie~czo~e po­
gną karze w drodze administracyjnej. (w) bezrobotnych m. Aleksandrowa, z burmi- myślnie, gdyż Urząd Wo1ewodzk1 przy-

strzem p. Andrzejakiem i ławnikiem dr. znał Magistratowi m. Aleksandrowa kwo-
Nocne dyźury aptek 'Kupszem na czele. Delegacja zwróciła się tę 30,000 zł: na zapomogi dla tych bezro­

ó zapomogi dla bezrobotnych m. Alek- botnych. Wypłata tych zapomóg nastąpi 
sandrowa, których około 400 osób, a w najbliższym czasie, po załatwieniu for­
łącznie z rodzinami około 3,000, znajduje r.1alności. _(w), 

Dziś w nocy dyżurują następujące apteki: 
Sukc. Wójcickiego (Napiórkowskiego 27), W. 
Danielecki (Piotrkowska 127), Ilnicki i Cymer 
tWólczańska 37), Sukc. Leinwebra (Plac Wol­
ności 2), Sukc. Hartmana (Młynarska 1), J, 
Jfahane (Aleksandrowska 80). <Pł 

Związek abstynentów w lodzi 
W sobotę dnia 4 b. m. odbyło się kon­

Jtytitcyjne zebranie związku abstynentów, 
koło w Łodzi, na którem dokonano wybo­
ru władz tego związku. 

Nowy związek, ma na celu walkę z al­
koholizmem, traktując pijaństwo jako cho­
robę, wspólnie z istniejącem iuż na tere­
nie Łodzi bractwem wstrzemięźliwości 
tudzież polską ligą antyalkoholową, za 
'pośrednictwem swych władz centralnych, 
zamierza zwrócić się do sfer rządowych z 
projektem przekazania do dyspozycji tych 
instytucji wpływów z 1 % czystego zysku, 
przeznaczonego rozp. o Państwowym Mo­
nopolu Spirytusowym na cele walki z pi-
jaństwem. · · 

Pozatem nowy związek szczególną 
akcję rozwinie na terenie szkół, gdzie 
wśród młodzieży daje się w ostatnich cza­
sach zauważyć wzrost nałogu pijaństwa. 

a 
i 

dnia; 5. 6 -1 ~tycznia a 
Wielki podwójnY program filmi;iw 

europejskich • 

I obraz 

Ta~tórej ~upić i 
nie mozna : 

W rolaeh głównych • 

Ony Ondra 

się w położeniu bez wyjścia i nieobjęci są 

.. Lustrację piekarń łódzkich 
rozpoczyna komisja wojewódzka 

Z dniem dzisiejszym komisja woje­
wódzka przystępuje do lustracji piekarń 
łódzkich. Piekarnie znajdujące się w sute­
rynach nie odpowiadających warunkom 
higjenicznym piekarnie o stanie niehigje-

nicznym wogóle będą ściśle kontrolowane, 
a w razie stwierdzenia uchybień przeciw 
obowiązującym w tym względzie przepi­
so111, sporząd7ane będą protokuły na wła­
ścicieli tvch piekarń. (w) 

Nie dać się nabierać! 
Niemieckie banknoty przedwojenne 

są bezwartościowe 
Szwajcarski Związek banków wystoso- I wodzenia i jest tylko obliczona na zysk, 

wał ostrzeżenie w sprawie niemieckich ponieważ wspomniana firma każe sobie 
banknotów przedwojennych. Ostrzeżenie to grubo płacić za prowadzenie akcji. 
rozesłane do wszystkich banków wyjaśnia, Niedawno w Łodzi ukazały się rów­
że firma Globcapital Corporation, stara nież ogłoszenia firmy Globcapital Corpo­
się wciągnąć posiadaczy przedwojennych ration, należy więc ostrzec wszystkich po­
niemieckich banknotów do wspólnej ak- siadaczy banknotów przedwojennych nie­
cji, celem przywrócenia wartości tych mieckich, przed angażowaniem się w ja-
banknotów. kiekolwiek umowy i wydatki. (w). 

Akcja ta niema żadnych widoków po-

Bank Rzemieślników Łodzkich 
w Łodzi 

Spółdzielnia z ogr. odp. 

Łódź, ul. Kilińskiego 123 
(gmach Towarzystwa Rzemieślniczego "Resursa") 

przyjmuje 

kl d ' d ' • od jednego złotego ·za opro• w a y oszczę nosc1owe centowaniem, terminowe i na 

każde żądanie oraz zapisy na udziałowców Banku. 

im Załatwia wszelkie operacje bankowe • 

• • • • • • i 
i W iii y F ri tsch '91„~IZ!!lł'!illii:!:ESlll!!:S2illl!:IB::iil:i:Z2'iIB:.l'l.'!ii!llml::Eill!J!'!!E!il!il:Bl!!!lill •B!3l!~m:o 

• zw 
ll obnt21 Sprawdzanie list poborowych 

rocznika 1909 i ZMYSŁÓW + Stosownie do obowiązujących przepi- I ni prawidłowo i '\t razie stwierdzęnia po-

:

• (spowiedź 16-to letniej) + sów do dnia 15 styczttia r. b. wyłożone są myłki zażą.dać sprostowania, które usku­+ w lokalu biura wojskowo - policyjnego tecznione być może tylko na zasadzie od­
Początek w święta 0 godz. 12 w poł. + przy Magistracie (Piotrkowska 212) spi- powiednich dokumentów. 

• •• . sy poborowych 1909 rocznika, sporza- Sprawdzanie spisu leży w interesie 
• wolne we1scia bezwzgh<dnie niewaine. dzone w rok:u. ubiegłym. . . • poboro)'Vych i jest nader ważn~ ze względu 
IJ; ................ 530 ...... ! P~bor?~i· tego r~~znika winn_i w razie na to, :ie pomyłka może odbić się ujemnie 

1 
8

'
8

• V.!'lł' ""' 'V' ~- .watnhwcset SI<rawdz1c ~-zostali ZaDisa- w . .c;zasie P..ełnienia służby wojsi!:owej. (w) 

stało popełnione morderstwo i to, sch6-
dzącego bardzo szybkim krokiem m 
dół z nasuniętym na oczy kapeluszeOI 
rzuca jakieś światło na popełniony czyn. 

Pozatem dowiadujemy się iż badany 
Brenke zeznał, że gdy na kilkakrotne 
pukanie do mieszkania nie dostawał 
Drajbach odpowiedzi wyraził głośno przy· 
puszczenie czy żonie jego nie stało się coi 
złego. 

Wydział śledczy pod kierownictwem 
naczelnika Weyera prowadzi nadał ener­
giczne dochodzenie które niewątpliwie wy­
kryje właściwego sprawcę ohyduego mor­
du. (p) 

f'Ytlii *+es 

Pomóżmy pocztowcom! 
Pocztowcy budują swój dom zdrowh. Włałoi 

wie nic budują, lecz chcą go kupić w Zakopaoom 
łla swych choryth kolegów. 

Pięćset tysięcy uzbierali już ze swych shładok. 
i1rakuje im drugie jeszcze pięćset. Tę kwotę •na.ii! 
nadzieję uzyskać od społeczeństwa . 

Łódź jest biedna, lecz Łódź rozumie, jak Jl'> 
ważne usługi oddaje poczta i w jak fatalnie niebi· 
g,ienicznych warunkach pracują funkcjonarjusze 
pocztowi. 

Obowiązkiem naszej solidarności społecznej 
.icst grosz swój dorzucić do uwieńczenia pożytecz. 
nego i pięknego dzieła. 

Nie możemy obojętnie przyjmować die wiado­
mości, iż wielki odsetek pocztowców choruje 1118 
cruźlicę <lzięki warnnkom pracy. 

Swoją część na sanatorjum dla pocztowców Lódii 
złoży bezwzględnie. 

W najbliższych już dniach łódzki związek pra­
cowników pocztowych ma zamiar zwrócić się de . 
firm tutejszych z prośbą przyjęcia pewnej ilości 
znaczków jednozłotowych. Każda firma przy ukła· 
daniu swego preliminarza budżetowego przeznac:.;a 
pewn11 kwotę na cele społeczne. Niech wśród !f7ch 
wydatków znajdzie się również pozycja cl-~hy 
skromna na sanatorjum dla pocztowców. Nikt chy. 
ha tak, jak Łódź nie zrozumie, że najbardziej po­
trzebną dla miasta handlowo-przemysłowego jeti 
jednak poczta. 

Niech ten znaczek będzie noworocznym d& 
Hem dla chorych pracowników pocztowych. 

Dwa zamachy samobójcze 
W dniu wczorajszym Pogotowie Ra. 

tunkowe wezwane było dwukrotnie do 
zamachów samobójczych. 

Przy ulicy Zgierskiej 81 popełniła ~ 
mach samobójczy 21-letnia Bronisława 
ślusarek zamieszkała pr:zy ulicy Wrze­
śnieńsJdej 50. Denatka wypiła większ~ do 
zę esencji octowej. 

ZM1armowane pogotowie przewiozłt 
denatkę do sZipitala w Radogoszczu w sta­
nie bardzo poważnym. 

• * * 
Przy ulicy Pomorskfoj 41 popełnił\ 

zamach samobójczy 20-Ietnia Agata Za. 
rzycka zamieszkała tamże, przez wypici~ 
dużej butelki amoniaku. 

W stanie beznadziejnym przewieziono 
ją do szpitala w Radogoszczu. 

Powody obu .zamachów narazie nie-
znane. (J)) 

l 1211.§l l§l l!J[§J[§ł[§Jl.§lfm!Bmimil§Jl§J[§) 
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Dziś pt raz ostatni 

Czołowe arcydzieło słynaej amerykań­
skiej wytwórni Metro-Goldwyn-Mayer 
Zmysłowa • przewrotna • kusicielska 

Królowa ekranu świata 

GRETA GARBO 
•raz jej partnerzy 

Lewis Stone i Nils Asther 
w aajnowszej kreacji • odwiecznym 

trójkącie maLe~skim p.t. 

„Dzika Orc i ea" 
Wielki dramat poknsy, namiętości i 
zdrady, rzucony na tło najbardziej uro 
zakąt!ca kuli ziemskiej. Odwieczna 
pieśń niezaspokojonych zmysłów, któ­
re pod podzwrotnik{)wem słońcem roz 

p„tały burze poŻj\dań 

Wspaniała ilustracja muzrc~na orkiestry symfon 
c,oej pod dyrekcjq A. CZUDNOWSK!EGO 

Pociq,tek seansów o ~odz. 4.-cj popoł., w soboty 
nieds. i święta o gorł;z;. 12-ej w południe 

Ceny miejsc na pier\'t-'EY aean• fłd 1 ił., w sob-, 
oiedz. i świ~a ed rod-z. n-i do l-ej po poi. 

wszysllcia miejs a po 5Q ZT· i 1 zr 
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Praca zarobkowa nieletnich 
Lustracja zakładów przemysłowych 

Mimo przepisów ustawy, zabraniają- rozpoczęły przeprowadzanie dokładnych 
cych zatrudniania nieletnich pracą zarob- badań metryk zatrudnionych nieletnich 
kową, zdarza się, że w różnych przed- i w przypadku nadużyć czy to ze strony 
siębiorstwach pracują dzieci w wieku pracodawcy, czy też pracownika, który 
szkolnym, nieraz na podstawie sfałS1Wwa- dopuścił się sfałszowania świadectwa u­
nych metryk urodzenia. rodzenia, winni pociągani będą do od.po-

Zagadkowy napad 
na przechodnia 

Wczoraj późnym wieczorem został tta 
padnięty przy ul. Dworskiej koło domu 
Nr. 4 25-letni Michał Staniszewski, sa­
miieszkały przy ul. Marysińs.kiej 35 prz0'li 
jakiegoś nieznajomego osobnika, który 
zadał mu kilka ran nożem, poczem zbiegł, 
korzystając z ciemności. 

Autorce wiersza „Sen". Kosz redakcyj 
ny pożarł cały wiers~. Naech. odi;o~ywa 
w pokoju! Dużo zawierał ~ruwnos~ ~ł~­
dzieńczej, formalnego mewyrobierua i 

nieszkodliwego pesymizmu. Jest jednak 
odrobina zdolności. Rad7lirny dużo czytać. 
Oczywiście tylko wybitnych przedstawi­
cieli starej i najmłodszej poezji. Po upły­
wie dłuższego cmsu pros·imy nadesłać 
nowe próby. 

w zwiąum z tern inspektoraty pracy-wiedlzialności. Ran.nemu pierwszej pomocy udzłem 
1 lek.rura Pogotowia, a zaalarmowana Polt 

cja wsWI.ęła d~odzenie. (p} 
Panu L. K. w Lodzi. Te sprawy są 

aam bliżej n1ieElane. Wiemy, że ,Roz­
wój" od dłuższego czasu materjalnie ko­
na. Czy go kto prócz redakcji w mieście 
czyta, nie wiemy. Zgon nie wywoła głęb 
szego żalu. Szczerae płakać będą wie­
rzyciele l 

Panu Rzep„ •• Wybijanie szyb Baty 
,ie prowadzi do celu. Koszta szyb pokry­
wają. towa~ystwa ubezpieczeniowe, zaś 
Bata ma bezpłatną reklamę. 

Panu M. R. Prnytaczamy cały wie.rsrz : 
Sterczy na Placu Wolności już cokół„ 
l(to na nim stanie? Lew, orzeł CT.Y sokół? 
Wieść groźna ll!iesi:ie, skróś serca przenika, 
{ że to pomnik dla magistratnika.„ 

Co to ma z poezją ws:001ne.2'o? Niech 
~ana szlag trafi ! 

GRAND-KINO a 
529 Dziś i dni następnych a 
Wielkie arcydzieło filmowe w-g naj- ! 

śmielszej powieści B 

EAILA Z LI~ • I PtonNosćl 
il Rekordowa obsada !(IJ I stuprocentowy mężczyzna 2 
11 Gabriel Gabrio i 
B lłynna ni~~a Karenne ~ 
• posiurowa piękność a 
g Andree Lafayette • 
B ruowyAibert Prejean I 
• Orkiestra pod dyr. p. R. KANTORA • 

I Passe-partout oraz bilety ulirowe bez . ! 
względnie nieważne -

Poczlltek 11eansów o godz. 4-ej pp., il g w soboty, niedziele i ś więta o 12 pp • 

•••••••••••••••• 

Ceny masła spadły 
Nowy cennik obowiązuje od 4 b. m. 

Na posiedzeniu pr~wkieli związ-J na kg. 
ków handlujących nabiałem uchwalono Oprócz ciepła, powodującego wzrost 
od 4 b. m., obniżyć ceny masła: wybo- produkcji krajowej, wrastająca produk­
rowego z 6 zł. 40 gr. do 5 zł. 80 gr., dese- cja farmerów amerykańskich zasypuje 
rowego z 5 zł. 90 gr. do 5 zł. 40 gr., mle- masłem rynek londyński, który wymó­
czarnianego solonego z 6 zł. do 5 zł. 40 wił dostawy tego artykułu Danji, ta zaś 
gr. i osełkowego z 5 zł. 40 gr. do 4 zł. 60 rzuciła się na rynek berliński, który nie 
gr„ wszystko za kg. w sprzedaży hurto- nabywa naszego masła. Nadto wprowa­
wej, nadto serów: litewskiego 1 gat. z 1 dzenie standaryzacji przy wywozie pol­
zł. 80 gr. do 4 zł. 50 gr., tylżyckiego z 5 skiego masła powoduje pozostawanie goi. 
zł. 40 gr. do 5 zł. 20 gr. za kg. Ceny ma- szych gatunków w kraju 
sła s;p,adły w ostatnich tygodniach o 2 zł. 

---0'---

Ustalenie cen spirytusu 
Nr. 89 „Dz. Ust." przynosi rozporzą­

dzenie min. skarbu, ustalające, iż dla każ 
dego województwa podstawowa cena mo­
nopolowa oznaczona będzie w wysokości 
równej średniej arytmetycznej sumy 
kosztów produkcji i dostawy spirytUBu 
surowego w każdej ~ ubiegłych dwóch 
kampainji i w kampanji, dla której cenę 
ma się ustalić. Jako koszty produkcji i 
dostawy w kampanjach 1927/28 i 1928-2~ 

przyjmie się pod.stawowe ceny monopolo 
we, które były na te kampanje ustalane 
rozpOl'Ządreniami Rady Min. zd. 6.XII 
1927 r. i 6.XII. 1928 r. W · tymże Nr. 
Dz. Ust. ukazało się rozporządzenie min. 
skarbu, przedłużające od d. 31 grudnia 
1931 r. obowiązek przyjmowania przez 
handel detaliCfhlly pustych naczyń po wy­
robae.b lllonoI>olu spi.nrtusowego. 

---0'---

Mężczyzna w kałuży krwi 
i>orachunki na tle zazdrości 

Wczoraj późnym wieczorem na ulicy słuchującemu go przodownikowi wydziału 
Wójtowskiej przed domem Nr. 7 prze- śledczego, że kiedy wracał do domu około 
chodnie zauważyli leżącego w kałuży krwi godz.11-ej został zatrzymany przez ja­
mężczyznę. kiegoś nieznajomego mu wysokiego męż-

Ponieważ ranny nie dawał żadnych czyznę, który począł robić mu wyrzuty że 
oznak życia, zaalarmowano natychmiast napastuje jego narzeczoną. W trakcie wy­
Pogotowie Ratunkowe, które przewiozło nikłej sprzeczki nieznajomy wyjął z pod 
go do szpitala św. Józefa. palta duży nóż rzeźnicki i zadał nim Kor-

j,ednocześnie zawiadomiono wydział nowskiemu cios w szyję, Kornowski zala­
śledczy, który wszczął energiczne docho- ny krwią runął na ziemię, a nieznajomy 
dzenie. Po k.ilku godzinach ranny na sku- korzystając że na ulicy nikogo nie było 
tek zabiegów lekarskich odzyskał przy- zbiegł. 
tomność i. zeznał, że n~zy~a się Marjan Policja opierając się na zeznaniach 
Kornowskt, ma lat 29 1 mieszka przy ul. Kornowskiego wszczęła śledztwo . które 
Wójtowskiej Nr. 15. l niezwłocznie przyczyni si~ do uj~cia na-

Następnie Korn owski opowiedział prze- ~astnika. (P) 

l§Jl§)l§ll!Jl§ll§Jlmlml§ll§lfill!Jl§Jl§JI§) ..... -----------·----, 
il KINO-TEATR [§) KINOMIMOZATEAT~ 

I m UCIECHA[§) ~ u.L. ·K 1LIŃSKIEGO Nr. 178 
ł.§l Limanowskiego 36 918 l§J o 
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~ Wielki szlagier sezonu ! fm 
IW Szampańskie ~ 
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I zyc1e ~ 
1§1 w roli głównej 1§1 
1J NANCY CARROL 1§1 
IJ .i RICHARD ADLER. !il 
l!iJ Nadprogtam: Amerykańska farsa. 1§1 
191 Następny program: (!I 
I§] Wielki Europejski Film P• t. l!J 
li] „ GRZESZNICA" Il 
I§] Poez,telc w dni powszednie o god:i: l!I 
Ił 4 po poi. w soboty i 5więta o godz. 12 l!J 
lll§lf!lleHillill§lf.§JffiliJl!ll§Jl§Jl'§lWJliJ 

Od niedzieli dnia S do środy dnia 8 stycznia 1930 r. 

Najwspanialsze arcydzieło najświeższej produkcji 1930 r. 

„Miłość bez pieniędzt' 
e0

1 e m HU H ' + ***' 

Potężny film o miłości i poświęceniu. 

W rolach głównych: 

BOW . 
l NEIL HAMILTON . 

Następny program: I 
? • ? • 

i' 

•••••••.•••••••• , 
824 TEATR SWIETLNY 

,,CASINO" 
Dziś pora: ostatni 

W cielenie najsłodszej kobiecości 

VILMA BANKY 
oraz jej dwaj p11rtnerzy 

Louis Wolheim 
i Walter Byron 
w filmie, który spowodo~ał interwen• 
ej~ placówki dyplomatycznej jednego 
z państw ościennych w Warszawie, pt 

„Pod pręgierzem 

H A il BY" 
(PRZEBUDZENIE) 

Własność D. H. „Estefilm, wytwórni 
„United Artists" 

Nadprogram: MOJE AUTO-komedja 
W rolach głównych: Władysław 

. Walter i Jeł Kobusz 

Pacz. seansów w święta o g. 12 w dni 

I 
J>owszednie o godz. 4.30, 6, 8, i 10 w. 
Ceny miejsc na seatse od godz. 12-ej 

do 3-ej po 1 zł. 
Orkiestra pod batutll P• L. KANTORA 

••••••••••••• 
Do akL Nr. 2361 1929 r. 

OGLOSZENIE 
Komornik Sądu Grodzkiego w Lodzi, Yllf rewint 

JAN JABCZYK, zam. w Lodzi, przy ul. Południo­
wej 20, na zasadzie arL 1030 UsL PosL Cyw. 
ogłasza, że w dniu 16 stycznia 1930 roku od godz. 
10-ej rano w Lodzi, przy ul Nowomiejskiej Nr. 27, 
o~dzie się sprzedaż przez licytację r1Jchomo8ci, 
naleących do Cbaima Borucha ,Breslera i 11klada· 
jących się z mebli domowych, urządzenia sklepo 
wego i innych, oszacowanych na sumę zł. 493. 
Lódź, dnia 4 stycznia 1930 r. 

Komornik JAN JADCZYK. 
----· ------------

Do akL Nr. 2018/1929 r. 
OGŁOSZENIE 

Komornik Sądu Grodzkiego w Lodzi, VIII rewi:rt.. 
JAN JABCZYK. zam. w Lodzi, przy ul. PołudDio­
wej 20, na zasadzie art. 1030 UsL Post. Cyw. 
ogłasza, że w dniu 15 stycznia 1930 roku od godz. 
10-ej rano w Lodzi, przy ul. Nowomiejskiej Nr. 27 
odbędzie się spn:edaż przez licytację ruchomości, 
należących do Lipy Szajnbajna i składaj~cycb się 
z 34 butelek likieru marki „Baczewski" litrowych 
i pół litrowych, oszacowanych na sume zł. 548, w:1 
drugim terminie . 
Lódź, dnia 4 stycznia .19.30 r. 

Komornik .JAN .JADCZYK 

+ 11.otł·cm +-
Napiórkowskiego 28 

..... ,„„„„„„„„„ma„ ... 
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Słoneczna historja z łezką wig 
powieści Ireny Zarzyckiej p. t. 

„DZIKUSKA" 
w rolach głównych 

Marja Malicka 
l Zbyszko Sawan. 

Następny program: 

„Czerwona Tancerka" 
z Dolores del Rio. 

r><>CZl\hk w dai powszednie od godz. 5. 7 i 9, 
soboty • 3 niedziele iświęta o • W niedzielł\ 
Ila piegwszy seł\115 wazy•Łkie ·111 iej sea po 40 grosz 

~peejalna ilnstraeja muzyer•a w wyke4aniu orkie 
nry &YJllfo&i••n•i l'od liat>&t, 

ROłlUALDA ULATOWSKIEGO • 

Kino-Teatr 

E UT 
Dziś premjera ! 

Przebój, w kinematografji! 
11-gi obraz z wybitnych 

szlagierów. 

,,TANCERKA BOGOW" Poezlłtek &eansów w dni powszednie 
Q godz. 4-ej punktualnie, w 5oboty o 
godz. 3-ej p. p., a w niedziel-; i świ.1ta 
o rodz. 1-ej po poł. Ceuy mi ejsc 
I m. 1 zł„ li m. '75 g-r., III m. SO ir. 
Ceny i:ąiejsc na 1-szy seans po 50 gr. 

uL Kopernika 16. 
Dojud kamwajami Nr. Nr. 5, 6, 8, 

9 i 16. 
Wschodni dramat sensacyjno-ero­

tyczny w 8 aktach p. t. 

w roli głównej gwiazda baletu i ekranu 
GILDA GRAY (Marjanna lliebal&ka), 

Wytwórni „United Artist", podług powieści H. Hllvrey'a „The Devll:Oancer• 

R,..-:1 dzio.ie 11ie ws11ółc7.eii.nie w T.wbeeic i w hidiach. Sala dobrze ogrzana. 
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„~!!!* 
• „HASLO„ z dnia 7 stycznia 1930 roku. Str. 5 

Francuz, który poznał Polskę 
• 1 Wisła ma takież znaczenie, co i Ren 

TEATlł I $ZTUJ«4 

TEATRY 
Teatr Miejski: - Mazepa. 

Prasa polska pisała już w ostatnich 
czasach o entuzjastycznej charakterystyce 
osoby Marsz. Piłsudskiego, jaką w swej 
książce p. t. „Oblicze Polski" („Por­
trait de la Pologne") umieścił znany pi­
sarz francuski, p. Jerzy Oudard. Cie­
kawej tej książce powinna jednak szero­
ka opinja w Polsce poświęcić szcze­
gólną . uwagę, · chociażby dlatego, że 
twierdzenie o przysłowiowem nieorjento­
waniu się Francuzów„ w zakresie stosun­
ków obcych państw, . znajduje w niej zu­
l>ełne zaprzeczenie. 

Wilno: Niemcy, dowiedziawszy się, skąd wraca, Teatr Popularny: Za dawnych dobrych czaa6w. 
I 

. Teatr Kameralny: - Trio. 

Książka Oudarda odzwierciadla istot­
;nie oblicze Polski. Ten „portret Polski" 
jest nietylko wierny, ale zawiera wiele 

1rysów tak subtelny.eh, że zdumiewają 

one pod piórem cudzoziemca. Zarazem 
„portret Polski" daleki jest od ckliwej 
banalności", która najczęściej jest nie­
zręczną pokrywką tonu protekcjonalnej 
wyższości. 

Oudard przedewszystkiem postarał się 

,poznać Polskę dobrze i wszechstronnie. 
':Wystarczy wymiemc miejscowości, 
które zwiedził. Począwszy od Gdyni po­
przez Gdańsk i Warszawę, Łowicz, Wi­
lanów, Oudard udaje się do Lwowa, Bo­
rysławia, Zakopanego, Krakowa, Wie­
liczki, - zwiedza Wilno i wreszcie Poz­
uań podczas wystawy. 

Gdynia jest dla Oudarda wspaniałem 

Jwiadectwem żywotności Polski odro­
dzonej. Oto np. opis chwili, gdy statek 
'bliża się do wybrzeża polskiego: 

- „Przyglądam się tej ziemi - pisze 
Oudard - z początku niewyraźnej, któ­
ra, zdaje się, kształtuje się stopniowo w 
bezach naszych: była ona widownią jed­
nego z największych przewrotów histo­
rycznych .... Dziesięć lat upłynęło od chwi­
li, gdy Polska na nowo powołana zosta­
ła do życia„. Cud ten nie przestaje za­
dziwiać .. „ Marzenie to zwraca się nagle ku 
p.rzeszłości, gdy statek zarzuca kotwicę 

w Gdyni. Jakże nie uprzytomnić sobie 
przeszłości narodu, tak długo umęczone­

go, nie uprzytomnić sobie właśnie w tern 
miejscu, gdzie składa on dowód swej wiel­
kiej wiary w przyszłość? Wspaniały wy­
siłek został tutaj zrealizowany. Polska 
aa tern wybrzeżu o długości zaledwie 60-u 

„Polska ma słuszność, że chce zacho­
wać dla siebie to miasto, które należy 
do niej. Właśnie w okolicach tego mia­
sta urodził się Adam Mickiewicz, Koś­

ciuszko no i Marszałek Piłsudski. Bez nie­
go Polska, być może, byłaby powstała, 

ale nie byłaby tern, czem jest, a przede­
wszystkiem czem będzie." 

Oudard orjentuje się doskonale w pol­
skich stosunkach wewnętrznych. Cytuje 
np. słowa Marsz. Piłsudskiego, które 
zwłaszcza dziś mają najwyższą aktualność 

polityczną. - „Budzę się często w nocy 
z myślą, że jestem na drodze do rozstrzy­
gnięcia trudnego problematu: jak pogo­
dzić swobodny parlament z mocną władzą". 
Do tych słów Marsz. Piłsudskiego Oudard 
dodaje od siebie: - Czyż to samo zaga­
dnienie nie narzuca sie wszędzie poważ­

nym umysłom?"' 
Autor francuz rozumie tedy lepiej 

Marsz. Piłsudskiego, aniżeli wielu domoro­
słych „obrońców„ demokracji i parlamen­
taryzmu.„ 

Dzielnicę b. zaboru pruskiego, Poznaii 
i wystawę - Oudard traktuje z nieukry­
wanym respektem i uznaniem. Uważa, że 
Polacy tamtejsi przewyższają Niemców 
pod względem umiejętności organizacji i 
solidności. 

Pozatem jeszcze jedna ciekawa rzecz: 
Oudard należy do rzadkiego typu Fran­
cuzów, gruntownie wyleczonych z sym­
patji dla Rosji i Rosjan. Rozumie i po­
chwala rozebranie soboru, który szpecił 

Warszawę, przypominający turyście fran­
cus1demu Rzym nowoczesny. 

Z zachwytem mówi o ks. Józefie Po­
niatowskim. Przypomina, że gdy jenerał 
Weygand stanął u jego trumny, na Wa­
welu salutował prochom bohatera ze sło­

wami: 
- „Poniatowski ! Oto jesteśmy!" 
„Poniatowski - mówi autor od siebie, 

- kocham Cię, jak przyjaciela'". Do ko­
góż z Rosjan na przestrze.ń dziejów mógł­
bym zwrócić się z takiem wyznaniem?"„. 

W drodze powrotnej z Polski Oudard 
zatrzymuje się w Berlinie. Jego znajomi 

Teatr Kameralny; 

za eżme od temperatu: „czerwienieją, ble-
dną lub zielenieją" ze złoscl. Oudard rozko 
szuje się poniekąd stwierdzeniem tej ży­

wej, powszechnej nienawiści Niemców do 
Polski. Znać, że wyczuwa w tern wartość 
Polski, jako sprzymierzeńca. 

Ak i co do Rosjan nie ma złudzeń. Oto 
np. jest na przyjęciu u jakiegoś b. generała 
kozackiego. Wśród gości jest jakiś dawny 
gubernator z Polski. Zapewnia, że Polacy 
„o.:zekują•• jego powrotu, bo „sami nie u­
mieją się rządzić". Oudard nie tai swej 
ironji pod adresem smutnych megaloma­
nów. Z sarkazmem zaleca emigrantom 
rosyjskim, by najpierw powrócili do 
włc.snej ojczyzny i spróbowali nią rzą­

dzić należycie. Oudard wie, że nietyl­
ko bolszewicy, ale i emigranci rosyjscy 
nienawidzą zarówno Polskę, jak i Francję. 
„Sojusz Francji z Rosją - konkluduje -
umarł, i to nazawsze. Nic go nie wskrzesi. 
Układ nowej Europy jest mu przeciwny, 
kosztował nas drogo, bardzo drogo_. Po­
zostaje nam obecnie jedynie jaknajprędzej 
wydalić z organizmu naszego te trucizny, 
które w nas wsączył i których ślady od­
czuwamy dotychczas". 

Ileż wreszcie prawdy i mocy w takiem 
stwierdzeniu: 

„Polska musi być silną nie po to, by 
prowadziła wojnę, co byłoby sprzeczne 
z jej interesami, - ale poto, by inni wojny 
jej nie wydali. W obecnym systemie Eu­
ropy - Wisła ma takież znaczenie, co i 
Ren!„.„ 

Książka Oudard'a spełni swe zadanie, 
jeśli przyczyni się do utrwalenia tego pew­
nika politycznego w opmJt francuskiej. 
Jeśli zaś chodzi o opinję polską - winna 
stanowić jeszcze jeden wymowny dowód, 
jak w oczach świata rośnie i potężnieje 

przeświadczenie o olbrzymiem znaczeniu 
tej · Polski, ktra jeszcze przed trzema i 
pół laty była pośmiewiskiem narodów, a 
która teraz pod rządami Józefa Piłsudskie­
go wkroczyła na trwałą drogę przyszłości, 
jako państwo, równe innym mocarstwom 
Europyc; 

Dzeta. 

kilometrów, które zostało JeJ przyznane 
przez traktaty, postanowiła mtec swój 
własny port. Już go ma. W tern miejscu 
przez nikogo nieznanem, przed sześciu 

równo laty istniało ze dwadzieścia chat 
rybaków kaszubskich, tworzących zapadłą 
wioskę. A teraz - Gdynia liczy 25 ty­
Gięcy mieszkańców. 

Występy Marji Malickiej, Aleksandra 
Węgierki i Zbyszka Sawana 

Oudard maluje żywemi farbami obraz 
miasta - portu, które powstało, zyJe, 
rozwija się, śmiało patrzy w swą przysz­
łość. „Polacy mogą być dumni ze swego 
dzieła na morzu. Nie podobna nie zdumie­
wać się wobec faktu, z jaką inteligencją i 
szybkością zostało ono podjęte i dokona­
ne". Gdynia świadczy, że „Polska chce 
fyć życiem wytężonem". Gdynia rzuca 
właściwe światło na sprawę t. zw. kury­
\arza. 

Tworząc Gdynię, która kosztowała tyle 
pieniędzy i trudu Polacy stwierdzili, że 

nie chodzi tu o puste słowa. Zainstalo­
wali się tutaj, na swoim wybrzeżu; wyko­
l>ali port, własnJ oort. Nit!dY już stąd 
nie odejdą! 

Utarł się zwyczaJ, ze rece:1Zja · ·nosi 
tytuł sztuki, którą się onu:wia. W tym 
wypadku odstąpiliśmy od reguły i napi­
saliśmy nie „Trio" G. Lentza, ale: „wy­
stępy Marji Malickiej, Aleksandra Węgier­
ki i Zbyszka Sawana. 

Uczyniliśmy to celowo: komedja Len­
tza jest najlepszym przykładem, że niezbyt 
mocna sztuka może być zepchnięta zu­
pełnie na drugi plan na czoło zaintereso­
wania wysuwając samą grę artystów, 
jeśli obsadę stanowi zespół świadom 
swych celów i środków „Trio'• w trium­
falnym pochodzie obeszło całą Polskę. 
Ale, zaiste nie jest to bynajmniej zasługą 
Lentza, autora „Pogorti za narzeczoną" i 
„Wachlarza mojej żony" a wyłącznie tyl­
ko artystycznych wysiłków trójcy aktorów 
tej miary, co Malicka, Węgierko, Sawan. 
Oni doskonałą grą interpretacją wypełni­
li zapadłe, such0tnicze trochę boki sztuki, 
ożywili jej szablonowość, dodali jej duszę 
- słowem uskrzydlili poczwarkę, przemie­
niając ją w barwnego motyla, bawiącego 
oko swoją migotliwością i lekkością. Tre­
ścią „Tria•• są małżeńskie perypetje typo­
wej dancingowej kokietki Lali. Nuży ją 
mąż jej Jan, człowiek pracy i spokoju. 
Rozwodzi się z nim by w ramionach bar­
dziej nowoczesnego Adama znaleźć wię­
cej ducha czasu". Ale tr~fiła kosa na ka­
mień. Adam okazuje się tak bardzo hi­
per-nowoczesny, że przedystansował w 
tem nawet Lalę, skutkiem czego nie mo-

Pierwsze wratenia Oudard'a dobrze 
epasabiają czytelnika polskiego do je­
go książki. Ale czytelnik nie doznaje za­
wodu również i w dalszym ciągu. Oudard 
11mie bowiem patrzeć, słuchać, zna histo­
IJt Polski i jej tera:tniejszołć. nasze ,dąże­

ala ku przyułości. 
gło być mowy o wzajemnej harmonji. Tedy 

nasuwa . ozczarowana Lala powraca do pierwsze-Oło np. refleksje, które mu 

go męża, który był natyle zakochany, że 
przebaczył lekkomyślnej żonie jej secesję„. 

Jak widzimy treść naogół błaha. Ale 
świetna gra artystów kazała nam o tem 
nie pamiętać i raczyć się tym koncertem 
jaki nam dano. 

Marja Malicka stworzyła typ kobiety, 
której wd21ięk zastępuje wszystkie inne, 
cenne u kobiety walory. Pieszczotliwość, 
czar kobiecy, miękkość i okrucieństwo 
zarazem, liryzm i słodycz oto przymioty, 
jakiemi czarowała bohaterka „świtu, dnia 
i nocy" widownię. 

Aleksander Węgierko, bożyszcze Ło­
dzi, stworzył zdecydowany typ męski, w 
którym siła, wyrazistość i zdecydowanie 
charakteru szły o lepsze. Węgierko świet­
ny reżyser, który z olbrzymią troskliwo­
ścią i pieczołowitością potraktował każdy, 
najmniejszy nawet szczególik insceniza­
cji, w trosce o całość sztuki nie zaniedbał 
i opracowania swej roli, będącej prawdzi­
wym wił tuozostwem artyzmu, rutyny i fi­
nezji. Kapitalna kreacja! 

Zbyszko Sawan udowadniał, ie mnie 
być nietylko gwiazdą na horyzoncie pol­
skiego ekranu, ie czuje się również dos­
konale na deskach scenicznych. Jego Adam 
jest najlepszym świadectwem talentu, któ­
ry zczasem nabierze jeszcze na sile i blas­
ku. Całość tej świetnie zmontowanej aztu­
ki rozgrywała się na tle prostych, lecz 
pierwszorzędnie sharmonizowanych z grą 
artystów dekoracyj: dowód wielkiego 
artystycznego smaku i malarskiej pomysło-
wo.śei Zobi WWerkowej Wł. G. 

CO GRAJĄ W KINACH 
Bajka: - „Czerwony Błazen". 
Capitol: - „Złote Piekło" 

Casino: - Pod pręgierzem hańby, 
Gorso: Kto jest złodziejem 
Czary: - „Białe noce w Piotrogrodzie'' 
Era: - „Golgota uczciwej kobie~ 
Grand Kino: - „Płodność" 

Luna: - Dzika orchidea. 
Mimoza: - „Miłość bez pieniQ~ 
Odeon: - „Pat i Patachon" 
ł'alace: - „Ich Czworo" 
Przedwiośnie: - „Panienka we fralttt" 
Reduta: - Tancerka Bogów 
Resursa: - Motyl b:rukoWk 
Raj: - Cyrkówka Rita.. 
.Hońce: - Dzikuska. 
.;półdzielnia - Dziewczęce łz;r. 
Syrena: Obława 
Uciecha: On nie powróci ju.ż 
Wodewil: - „Pat i · Patachon" 
Venus: - Djabelski wąwóz. 
Zachęta: - „Ostatni romans• 

TEATR POPULARNY, 
0grodoW'6 Nr. 18. 

Dziś we wtorek, jutro we środę .._ ' 
czwartek o godzinie 8,80 wiecz. „Prui Nac:8 
nik, to ja". 

,,B~ONX - EXPRESS'' 
w Teatrze Popularnym. 

W piątek dnia 10 stycznia wchodzi na afJa\. 
Teatru Popularneio amerykańsko-żydowska 
sztuka O. Dymowa „Bronx - Express" czy• 
,,Jak Haskiel Hungerstolz został miljonerem". 
Sztuka Dymowa otrzyma w Teatrze Pop. no-w\ 
szatę dekoracyjną. oraz skorygowany układ fa 
scenizacyjny - stosownie do wskazówek la'Jłl 
ki i afer kompetentnych. 

·TEATR KAMERALNY 
Trawgutta Nr. 1. 
„WYSTĘPY" 

Marji Malickiej, Aleksandra ·wuierld 
i z. Sawana. 

Dziś we wtorek jutro we środę wiecsolm 
stale przepełniające widownię „Trio" G. L~ 
które dzięki koncertowej grze znakomitej trójo 
ki aktorów: Marji Malickiej, Alksandra Wf' 
gierki i Zbyszka Sawana stanowi prawdzi'W1 
rewelację artystyczną.. 

TEATR MIEJSKI. 
„SONATA KREUTZEROWSKA" 

z dyr. K. Adwentowiczem. 
Dziś we wtorek sztuka A. Savoira podłof 

Tołstoja „Sonata Kreutzerowska" z dyr. Jt. 
Adwentowiczem i p. Ireną Grywińską na cze. 
le. Ceny popularne. 

JDZIELNY WOJAK SZWEJK". 
Jutro we środę po cenach popularny& 

,,Dzielny Wojak Szwejk" w reżyserji i insce­
nizacji Leona Schillera z Michałem Zniczem w 
roli tytułowej. 

Bilety do nabycia w kasie zamawiań w kw\. 
ciarni Salwy Moniuszki 2, od 10 rano do 7 wie 
czorem bez przerwy 

CO USŁ YSZYft1Y DZIS 
J>RZEZ RADJO 

PROGRAM STACJI WARSZAWSKIEJ' 
na wtorek 7-go stycznia. 

11,58 Sygnał czasu i hejnał: 
12,05 Radjowy poranek szkolny. P. Wanda T• 

tarkiewicz opowie dalszy ciąg „Przygód dzie 
ci miasta" I 

13,10 - 15,00 Komuru1caty 
15,45 „Chwilka lotnicza" (Organizacja ludności 

cywilnej podczas wojny lotniczo - gazowej)­
wygłosi por. Ziemb:iI1ski, 

16,15 Muzyka z płyt gramofonowych, 
17,15 „Droga do piękna" - wygł. p. Kaz. Mil 
szałówna, 

17,45 Koncert popołudniowy. Muzyka rosyjska. 
Wykonawcy: Orkiestra P. R. pod dyr. Józe­
fa Ozimińskiego, Zofja Fabri (sopr.), Wik· 
tor Bregy (tenor), Tadeusz Łuczaj (has) l 
prof. Ludwik Urstein (akomp.)• 

16,45 Reklamy, 
19,10 Giełda rolnicza, 
19,25 Transmisja z Krakowa. Odczyt dra 1', 

5emkowicza p. t. „ Wrażenia z; Litwy kowie,ń.. 
ski ej" 

Ul ,50 Transmisja 
.casanova" L. 
komunikaty. 

:i: opery poznańskiej, opera 
Różyckiego. Po transmisji 

Pamiętajmy o potrzebach 

traiy Ogniowej 
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Zb ·żamy s·ę do ,re 
, • 

Rozwój ·sportu polskiego w roku ubiegłym 
N a.równi z innemi dziedzinami życia 

krooz.y dziś już sport w Polsce. Przeż 
dziesięć lat sporl wywal~~~ sobie należ­
.ie mu stanowisko, a w roku reszłym to 
.. L wierdził. Rok 1929 był dla_ młodziutkie­
;o sportu ,polskiego rokiem triąmfów 
oże nawet nieprzewidywanych .Nie jest 

::i z naszej strony wyrażony optyID.iz, 
. ub reklama; w niektórych dziedzinach 
.i~gnę,iśmy do· wyżyn światowych. Zyska 
Lśmy poważanie -· i szacunek µ pa:ijstw, ó 
'\ ysokiej kultUf:Ze fizycznej, dzięk sukce 
..,0m i mądrej polityce naszych władz spor 
towych. W przeważnej mierze sport _ pol­
s '-i umiał się uszanować, ale nie wszę-
dzie. ' 

Mówiąc więc o rozwoju sportu polskie 
gr: w roĘu zeszłym przejdziemy przez 
v szystkie jego rodzaje, starając się dać 
objektywny rys jego pracy. 

Zeszłoroczne sukcesy osiągnięte by­
ły w .wielu rodzajach naszego $portu. 
L,kkoatletyka j-::st g::Jęzią, która zdobyła 
sobie u nas piikQ. nożną prawo obywatel­
stwa. Sukcesy Koshzevłski<:go, Barana. 
P1etldcwicza, czy innych przyniosły rutp1 
oz:glos w świecie. 

Pobicie Nurmiego, świetne wyniki w 
w Paryżu, Londynie, Sztokholmie były 
zadokumentowaniem, że lekkoatletyka 
po's'.m nie jest kopciuszkiem i że wszyscy 
muszą się z nią liczyć. 

A obok tego boks stał się naszą po­
';ęgą. Stały jego rozwój, zwiększanie się 
kadr dobrych bokserów, świetne wyniki 
w zawodach międzypaństwowych z 

Aus.trją, . Węgrami i Czechosłowacją. 
Gromienie · drużyn niemieckich przez 
Wartę, oto dorobek naszej gałęzi, która 
była cfotychczas dość słabą. 

W pływaniu osiągamy już wyniki 
europejskie przez . Kota, Bocheńskiego, 
Szrajbmana~ Karliczka i' Maerza. I mimo 
tego, że przegramy w trójmeczu słowiań­
skim, to w parę dni później ulegamy nie­
znaczn.ie z potęgą pływacką, Belgją, wal 
czą.c z nią, jako równi. W szermierce tak­
że nie zostaliśmy w tyle. Mistrzostwa 
Europy w Neapolu, turniej w Offenba­
chu, szampjonat wojskowy w Budapesz­
cie wydały o naszych zawodnikach oce­
nę dodatnią. 

h. · '\rstwo powstało z.n.ów z upadku. 
Na mie~s~e Łazarskiego przyszli z takie­
rni samemi jak' on wynikami Szamota i 
Kosz.ustki na torze. Szosa znów odkryła 
nam nowe talenty. Stefański, Michalak 
czy Więcek są zawodnikami wysokiej 
klasy. 

Nie potrzebowaliśmy tutaj zbytnio 
się obawiać w spotkaniach z innemi pań 
stwami. Bieg dookoła Polski przedsta· 
wił nam całą masę dpbrych kolarzy, a 
zarazem wykazał w nich wielkie jesrzcze 
możliwości rozwoju. 

Wyprawa jeźdźców polskich do Ame­
ryki i zdobycie puharu; sukcesy w Nicei 
pokazały świra.tu, że jesteśmy tutaj prze 
ciwnikiem nie do pobicia. Kawalerja pol 
ska chlubnie kroczyła przez rok, rozgła­
szaj ą,c na wszystkie strony o nasz.ej po­
tędze. A że zyskaliśmy rozgłos to oświad 

Od śrotly 7-go stycznia 1930 r. 1(1110 

cizyć mogą wizyty obcych państw w na­
szej szkole kawalerji w Grudziądzu. Wio 
ślarstwo dopełnia jeszcze nam grupę spor 
tów letnich, które przyniosły nam w cią­
gu przeszłego roku tyle oto sukcesów'. 

W tych dziedzinach potrafiliśmy się 
uszanować, ale w innych psujemy sobie 
sami dobre imię. Bo w jakim celu brała 
Polska udzi•ał w amatorskich zawodach 
o puhar środkowej Europy, tego dziś 
zrozumieć nie można. Prizecież my ma­
my prawo do mierzenia się z zawodnika­
mi, ale nigdy z amatorami, materjałem 
słabym, ~andetą. Raz powinniśmy zrozu­
mieć, ż.e amatorzy piłkarscy państw środ 
ka Europy, to . taka . różnica, jak nasza 
liga i A klasa. A walczyć powin:riiśmy tyl 
ko z równymi sobie. 

A sporty zimowe? czy od czasów 
olimpjady w-St. Moritz posunęliśmy się 
naprzód, czy też zostaliśmy na starem 
miejscu? ' 

Bezwzględnie m<>żemy powiiedzieć, że 
rok ubiegły był dla nas i tutaj rokiem 
wielkich zaszczytów i wielkich sukcesów. 
Już na- olimpjadzie w 1928 roku zWl·óco­
no na nas oczy i powierzono nam zorga­
nizowanie wielkich zawodów w Zakopa­
nem ~ ramienia F. I. S. Do nas to zawi­
tały takie potęgi, jak Szwecja, Norwe­
gja, -Fin.J,a,ndja, Niemcy, Czechosłowacja. 
„Królowie nart", Norwedzy, którzy nig­
dy za obrębem swej północy nie wyjeż­
dżal.Ji na zawody, talent Bronisława Cze­
cha święcił triumfy nietylko u nas, ale 
i za granicami naszego państwa. Wy-

pra"Ya na daleką północ by:ła ukoronowa­
niem naszego wysiłku, naszej pracy i 
naszego poważania. Obok Czecha zjawia­
ją. się nowe talenty: Szostakowie, Siecz­
ka, Cukier, Rozmus w swych specjalnoś­
ciach niedaleko podążają za mistrzem, 
czasem g·o ·nawet· przewyższają (Siecz­
ka, skoki) . 

Według opinji Skandynawów jesteś· 
my najlepszem państwem narciarskiem 
po nich w Europie. 

Narybek mamy świetny. Marusarz i 
cały bataljon chłopów osiąga „już do­
bre wyniki i zaipowiada świetną przysz­
łość. Obok narciarstwa hokej także spra­
wiał się doskonale. . Zboby_cie chociażby 
wicemistrzostwa Europy świadczyć może, 
że raczej tylko pech odtrącił I.las od t)onu 
samego, bo przecież Czechosłowacja nie 
jest wcale lepszem od nas państwem. 
AdamowEl;i, Tupalski, Krygier, nie ustę. 
pują w ni :Lem słynnemu ,Maleczkowi. · 

Zima i lato jednakową odgrywają ro­
lę Sport polski roku .zeszłego szedł dro­
gą rozwoju _przez cały sezon. Szlachetna 
rywalizacja w rozmaitych gałęziach przy 
Olf.I.A'.+ oupaf ·pyfUA:M. e.xąop u.nm tlłOOitt 
wyrazić trzeba, abyśmy się sami umieli 
szanować, i aby obok stałego rozwoju 
podnosiło się wychowanie sportowe za­
wodników. O to nam chodzi, aby rok obe­
cny przyniósł nam samych, wychowar 
nych sportowców. Bo, że rozwój nie bę­
dzie gorszy od poprzedriich lat to nie wą· 
tpimy, chcemy tylko wszystkicb spor­
towców widtzieć - dżentelmenów. 

TEATlł Od środy. 7-go stycznia 1930 r. 

WIELKA SENSACJA! daw. „FLORA"' Zawiszy 22. (Bałuty). 519 WIELKA SENSACJA! 

ETY 
W rolach głównych: 

Iwan Mozżuchin 
Początek seansów w dni powszednie 0 godz. 4.30 pp„ w sobotę i niedzielę o godz. 12.30 pp. 

DZli I Dłll llAIYliPłNYCH 

Orkiestra symfoniczna pod-batutą 
Sz. Bajgelmana. 

Gmach kina 
centralnie ogrzewany 507 

Natalja .Lisienko 

1111 Następny ''' program 
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DzU i dni następnych I ~ 

Przebój światowej sławy! 

,,HASŁO" z dnia 7 stycmia. 1930 rokli. 

Dziś ~ clni nas~ępnych I 

Przebój światowej sławy ł 

Film, który zniweczy wszystko co dotychczas widziało się na ekranie p. t. 

,,BIAŁE NOCE w PIOTROGRODZIE'' 
(PRIMABALERINA JEGO CESARSKIEJ MOŚCI) 

Reżyserja Dymitr Buchowiecki, 

Monumentalne arcydzieło w 12 aktach z życia carskiej Rosji lat ostatnich. W rolach głównych: 

LAURA LA PLANTE REYMOND KEANE KAROL METCALF 
w roli OLGI NIKITINA w roli por. ANDREJA ORŁOWA w roli rewolucjonisty. 

Hulaszcze orgje oficerów carskich. Tajemnice carskich baletnic. Intrygi 
dworskie w Piotrogrodzie. Miłość Wielkiego Księcia do prymabale­
riny opery w Piotrogrodzie. Hulanki oficerów gwardji carskiej. Tajne 
rewolucyjne stowarzyszenia. Okropność rosyjskich więzień. Ochrana 
Carska przy pracy. Nihiliści. Rewizje i areszt. stud. oraz robotników. 
Pocz~tek o godz. 4-ej po południu w soboty niedziele i święta o g. 12 w ooł. Na pierwszy seans wszyst. miejsca po SO gr. 

" . .;1 i'i_ • ' . .' • ': „ •.' „ ... . . ,_~,· . ' . ~ . . : . . # ~ • , • • 

Od wtorku dnia 7 stycznia 1930 roku 
ARCYDZIEŁO POLSKIEJ PRODUKCJI 

CZElłVONY AJ~ 
~ J· RANCl5ZK4\NSKA31,. 

Początek codziennie o godz.4.30 po potudnil1 
w soboty, niedziele i świ~ta o 1-ei po poł. 

Ceny wszystkich miejsc na pierwsze 
seanse SO gr. 

Dob'otowa orkiestra pod 
kier. A. RICHTERA 

*iM „** e Aff sesp+ge e 

637 

BŁAZE 
Dramat w 10 akt. p·g powieści ALEKSANDRA BŁAZEJOWSKIEGO 

W rolach 
głównych 

*4W@ffiff' • 

HELENA MAKOWSKA 
W ANDA SMOSARSKA 
NORA NEY 

+j** Hi 

Kino-Teatr Dziś i dni następnych Przebojowy program Paramountu 1930 r. p. t. 

O 1' 1' Wielki dramat 
namiętności 

ludzkich c PALACE 
PIOTRKOWSKA 108 

W rolach głównych: Wymarzona para kochanków za którą cała Łódź szaleje 

.C VEB 
Początek o godzinie 12 

Na pierwszy seans wszystkie miejsca 
po SJ gr i 1 zł Bohater filmu „ZAPOĄlllAllE TWAllłZE" 

Muzyka M. LIDAUERA 

Nad program: 

Kronika filmowa 
P. A. T. 

E EL NT 
z filmu „OSTATNI ROZKAZ" 

Str. 7 

Tea~ świetlny 
Dziś wielka premjera Szlagierowy podwóiny program 

,,P ZEDWIOSNIE" 
ieromskiezo 74-76 

dojazd tramwajami 5, 6, 8. 9 i 16 od rogu 
Żeromskiego i Kopernika 

'' 
Ponadto: 

Piękna gwiazda Foxa MADGE BELLAMY jako 

w czarującym filmie, os·rntym na tle piOBenki „Daj buzi moja mała" 
Przestroga dla piitknych dziewcz:~t, tak łatwo błądzących na bezdroża wielkiego miasta 

arcyciekawy film o nad:!r fascynującej treści p. t. 

IEBEZPIECZNY WIEK 

'' 
Y" Ceny miejsc: 1-1 zł., 11-75 gr. i Ill-50 gr. 

Początek o godz. 4 pp„ w soboty i nie- H 
thiele 6 godz. 2 PP· ------------P-ie_r_w--sz_o_r_z_ę_d_n_y_z_e_p_ó_ł_m_u_z_y_c_z_n_y ____________ _ 



Dziś i dni następnychf Dziś i dni następnych! 

IClllO • TEATlł W spaniały program! 

lłl 
UL. ICILIRSICIEGO 12J 

Reżyserja Turżańskiego. 

Dziś i dni następnych! W rol. główn.: 
Iwan Mozżuchin, Henry Geo:rge, 

Brygida Hełm, Dita Parło. 

Początek seansów w dni powszednie o godz. 
5,20, 7,15 i 9J w dni świąteczne Następny program : 

" 
Władca Sahary" 

o god2:. 3. S, 7 i 9 

NA KARNA WAŁ 

koszule frakowe, kamizelki, 

czarne krawaty, rękawiczki, 

&karpetki i t. d. l'fys1ące 

artykuły wełaia­
'le. Swetry,pulo­
wery, szaliki i 

PIOTRKOWSKA 1.50 
11-go LISTOPADA 26 

chorych na katar 
żołądka wzdęcia, 
kurcze, bóle, nies 
trawność, brak apc 
tytu, ogólne osła. 
hienie, et cetera, 
odzyskało zdrowie, 
używając zioła sła­
wnego na cały świat 
Dr. DieUa, Profe­
sora Uniwersyte~u 
jagiellońskiego. Zą 
dajcie bezpłatnej 
brodzury pouczają 
cej. Adres: Liszki 
Aptaica. :i::L-

i 

ielizna 

A---fabryki 

Arnold Fibig~r 
założonej w roku 1878 

(nagrodzona złotemi medalami na wielu 
wszechwiatowych wystaw) 

poleca 
wyłączny prZdiilławłcłel 

ERNEST WEILBACH 
Łódź, Piotrkowska 154, tel. 141 •96 R 

,,_ __________ ......... „„ ... ____________________ ___ 

FABRYKA LUSTER 
i WYTWORNIA MEBLI 

j. KUKLINSl{I 
ł.ODZ,111.Zachodnła 22, tel.178-11 
poleca po cenach najniżśzych lustra 
trema, tualety; jasne, ciem.ie w orygi· 

L1ych ramach oraJ lus,ra wiszące. 
M Jle pojedyncze oraz całkowite urzą­
_.,rnnia najnowszych etylów. Zakład 

U~;;~.lliW.,..il tapicerski. Odnawianie i poprawianie 
luster :t przeniesieniem do domu. 

Sprzedaż NA RATY i ZA GOTOWKĘ. 
51 

LUSTRA POWIĘKSZAJĄCE DO GOLENIA 
LUSTRA RĘCZNE 

LUSTRA STOJĄCE 
LUSTRA SCIENNE 
TREMĄ 

' Luatra i szkła szlifowane do mebli, hutlowli, 
samochodów i t, p., poleca po cenach zniżonych 

FADlł„ICA LUITE 
Oskar Kahlert 

ŁÓDŹ, ul. Wólczańska 109. 
515 Telełon 210-08. 

Radjo Om. 
Łódź Cegielniana 47 

Telefon 179-05 

Radjoodbiorniki i części składowe 

Budowa anten. Budowa odbiorni­

ków z powierzonych części. Ła-

dowanie akumulatorów 

Niskie ceny S.Yt 

lJogodne warunki. 

Wielki wybór rowerów dziecinnyc' 
krajowych i zagranicznych łó:f;ek me· 
talowych; wyżymaczki amerykański 
materace wyścielane ora:t materace spr<, 
żynowe hygieniczne „Patent"' do meblo 
wych łóżek podług miary nabyć możn 1 
na,tanłej i na n&,:dogodniejsayc~ 
warunkach w fabrycznym składzie 

„008ROPOL" 
• ..i 4:.ód:t Piotrko~aka 73 

w podwórzu, tel 158-61 

Pierwszorzędna spawalnia, 
niklownia, wytwlrnia częi­
::i rowerowych i szlifiernia 

łyżew 

L. TALER· 
ul. Ettgla Nr. 8 tel. 150-42 

(przy AJeksandrowskiej 75) 
Biuro Główna 36 53

7 
Dr. med. 

SAD O KIERSKI 
stomatolog 

chirurgja szcz~k, Jamy 
ustnej i plastyka 
reK11la~ja zębów 
r~ntgenodiagnosłyka 

Piotrkowska 164 
Tel. 1-27-83 545 

SZKOŁA KOSl\1ETYCZNA • 
Zatwierdzona przez Min. Spraw Wewnętrznych - Choroby skórne i wener. 

A. RY .;l.i:.L 54.:> 
Cegielniana19.tel. 1.62-9.:.t.- Zapisy codziennie. 

ul. Nawrot 2. Tel.179-89 
Do 10 r. i 4-8 w. Dla pań specjalne 
Jodz. 3-5 po poi., w nied:i:. od 11-:l pp 
Dla nie:i:amożnych ceny lecznic 512 

Poradnia 
W enerołogiczna 
Lekarzy Specjalistów 
ul. Zawadzka Nr. 1 

Czynna od 8 rano do 9 wiecz. 
w niedziele i święta 9 - 2 pp. 
od 11 - 12 i 2 - 3 pp. przyj· 

muje kobieta lekarz 
leczenie chorób wenerycznych 
moczopłciowych i skórnych 

c..adanie krwi i wyozielin na 
syfilis i tryper 

Konsultacje z neurologiem 
i urologiem 

Gabinet Swiatło-Lec1niczy 
Kosmetyka lekarska 

Oddzielna poczekalnia dla kobiet 

513 PORADA 3 zł. 
QM '•Ili 

Otomany i kanapy 
Nie kupujcie dopóki nie obej­
rzycie wyściełanych mebli mojej 
pracowni tapicerskiej, gdzie mo­
żna nabyć za gotówkę i na raty: 
otomany, materace, kozetki, ta­
pczany, krzesła różnych fasonów. 
Jlica 11 Listopada (Konstanty· 
nowska) Nr. 24, G. Lewkowicz. 

550 

Dr. med. 

Dzielna 9, tel. 1.28-98 
Cheroby skórne weneryczne i mo-

ozopłdowe. 

Przyjmuje od 8-10 i od 5-8. Leczenie 
lampi\ kwarcowi\• Oddzielna poczekalnia 
dla pati. Dla pań od 3-5 pp. 544 

wo ąo 
Ceg.eln.aoa 25 teł.l.&;ii-61 

Spec„aJiata c.uorób ••u>rnych 
i wenerycznych 51 i 

LECZENIE ŚWlATLEM (lampą kwar­
cową). Badanie krwi i wydzielin. 

Przyimuie od g-odz. 8-2, i 6-9 pp. 
w niedziele i świqta 9-1 

Dla pań od 5-6 eddzielna poczekalnia 

Institut de Beaute 
ANNA RYDEL 

(Diplome de l'Universitć de Paris) 
CEGIELNIANA19, m.8 tel.169-92 

Godziny przyjęć dla Panów i Pań 
od 10-8. 

Pielęgnacja skóry i włosów. Specjal­
ne masaże twarzy i ciała. Masaże od­
tłuszczające. Usuwanie zmarszczek, 
brodawek, piegów węgrów i innych 
defektów cery. Usuwanie włosów elek 
trolizl\ł Elektroterapia. (Arsowalgal­
vanfaradyzacja) Kwarc. Solux, Helior 
terapja. Farbowanie włosów 547 

536 
Fotografujcie się gdzie tanio i dobrze tylko 

w nowootworzonym 

ZAKŁADZIE FOTOGRAFICZNYM 

Wł. Wilczewskiego 
długoletniego i rutynowanego fachowca. 

Adres: Przejazd 46. = 
Terminowe zdjęcia do paszportów i matrykuł. 

Niepogoda nie robi różnicy w zdjęciach. 

Własna WytwórYJia Kołder 

Z Chą 
, . . 
S[e zy 

Z powodu śmierci 
mojej Żony do 

sprzedania 2 lokale 
i 2 magle ręczne. 
Konstantynowskal 9 
Ciesiński. 447. 

Pokój umeblowany 
z wygodami do 

wynajllcia panu, pa­
ni lub małżeństwu. 
Lokatorska 11 m 21 
przy Rzgowskiej 

448 

sypialnia diibowE. 
stylowa, okazyj· 

nie do sprzedanie 
w stolarni W ars za. 
wska przy Napiór 
kowskiego. 44~ 

Fryzjer damski wy 
ucza onoulacji 

nowoczesną metodą 

w ciągu 6 tygodni, 
L. W eintraub, W 6l­
cza1iska 61, od 3-4. 
i od 8-9 w. R 

Planina 
Fib · giera pate­
fony płyty An­
gielskia na ra 
ty Chodkowsk 
Sif!nkłewlcza 2. 

„~ 

oo 
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Wielki wybór w6ir. 
ków dziecinnych 
krajowych zagrani­
cznych łóżek me• 
talowych; wyiyma• 
czki amerykańskie, 
materace wyścieła· 
ne oraz materace. 
sprężenowe hygie 
niczn "Patent" do 
meblowych łóżek 
podług miary na by. 
można na.itaniej 
i na na.;dogod­
nie.~szycb wa. 
runkach w fabry­
cznych składzie 

"DOBROPOL" 
Łódź 

Piotrkowska 73 
w podwórzu, 

tel.1-58-61 510 

Do sprzedania 
tereny letniskowe 
w Gajewnikach gm. 
Zd. - Wola, powiat 
Sieradzki. Okolica 
~drowa i piękna pG 
1iędzy Jusami, zie· 
mia szc:i:erkowa, 

ciepła, nadaje si~ 
pod drzewa owoco· 
we. Komunikacja we 
ws:tystkich kiaun­
.cach. Materjał bu­
dowlany: cegła pu· 
,taki, da· 11ówka na 
miejscu. Place od 

:,O mtr. kw. cena 
za mtr. kw. od 35 
or. Doj:izd do etacji 
task lub Zduńska· 
Wola. WszeL, ich 

.viadomoiici udzielił 
P• Adam R :i:epka 

ub A t.toni Łuczak, 
Gaj::wniki gm. Zd •• 
Wola, 532. 

.R~akto( .od.P._Qw„: Adam żuczkiewi.cz 


